Żaden wysiłek fizyczny nie potrafił znużyć go na ciele lub złamać na duchu, jednakowo był wytrzymały na upał i na zimno. Aby spać, nie potrzebował miękkiego posłania ani ciszy. Niejeden widział go, jak leżał na ziemi, przykryty wojskowym płaszczem wśród wart i posterunków żołnierskich. Pierwszy ruszał do boju, ostatni wracał z niego po skończonej bitwie.
Te tak wielkie zalety tego męża znajdowały jednak równoważnik w ogromnych wadach; cechowało go nieludzkie okrucieństwo i wiarołomność*; nic nie było dla niego święte – ani bogobojność, ani przysięga, ani wiara.
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Wymień zalety i wady Hannibala, opisane przez Liwiusza.

